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Z  Wctrspawy ri '.'4 łu te g ę .

P o w s z ec h no ś ć  -s*dtfi; o In de i -e h  t  u- 
j y t ec r . n o ś c i  ich ży c ia  . a żMferaląc o w o c e  
ic h  pr a cy *  w  miarę "korzy ś c i » pamięć o- 
siych z wd zi ęc z n o ś c i ą  następcom p rz e s y ­
ł a  i godne p r z y k ł a d y  za W/or i n n y m  t t j -  
s t n r u .

M a ;ą  do wdzięćzhośtri  puhl iczney  pr a ­
w o  M ę ż o w i e ?  k t ó rz y  z a ł o ż y w s z y  sobie 
oel sz lachetny  s łużyć  o y c z y t n i e  i l u dz ko ­
ś c i , w c i ą g u  s w n i e / o  ty ieku ,  w y k o n y -  
w a i ą c  t r o s k l i w i e  to do czeg o  im p rz e k o ­
nanie p r z e w o d n i c z y ł o ,  ch lubne go  do pe ł ­
n i l i  za w o du .  T » k i m  by ł  Mężem ś. p. Mi­
c hał  O d r o w ą ż  S trasz , Senator  Kaszte lan  
K . o l e ś t w a  Polskiego- , Orderu  S.  S tanis ła­
w a  L  Klas sy  K a w a l e r ,  a ma r ł y  w  dniu 3  
L u t e g o  r. b.

Mąż  ten od tz  roku  w i e k u  sw e g o  R c -  
^entostwo R a d o m s k ie  mia ł  sobie po rę czo ­
n e ,  a przechodząc  ko leyno do innych  po­
s ług  k r a i o w y c h  by ł  Ł o w c z y m ,  p o i n i e y  
M ie c z ni k i em  O p o c z y ń s k im .  — Z y s k a ł  
ju ż  w  ó w c z a s  choć  ieszcze w  mł o­
dy m w i e k u  szacunek i zaufanie o b y w a ­
t e l s k i e j  bo chętnie przedsiębra ł  i g o r l i ­
w i e  w y k o n y w a ł  to w t z y s t k e > co Mu mi-  

4©*ć ojczyzny i dobro współziomków

w s k a z y w a ł o *  .Po nieszc/,ę-ś, iwey knnfe-  
deracy i  B a r s k i e y  i pierw s ą^ m  ro zb io rz e  
kraiu P o l s k i e g o ;  Z i e m i *  S an d o m ie r sk a  
in i s z cz o& a  przez poby t w o y s k *  A u s t ry ia -  
c k i e g o ,  w z y w a  Strasza i w y s y ł a  G o  do 
W ie d n ia  dla przełożenia swe go  s tanu C e ­
s a r z o w i  N i e m i e c k i e m u - — D o p f J n j ą  te­
go ile m o g ł o  bydź aay lep iey  i* Pf S t rasz  
i z powr ote m s w y m  uc i śn ion ym  ulgę p r z y ­
nosi .  P o  « ik  ści s łem dopełn ieniu  powie- ,  
rzonego  sobie po s e l s tw a  został  Depu ta­
tem na T r y b u n a ł y  P i o t r k o w s k i  i  Lubel ­
s k i  , daley Fodsędkieip  t rzech i?o.wjatów» 
po tem  na Se y m  c z te r o l e tn i ,  w  o w y m  t a k  
w a ż n ym  c z a s i e ,  z W o i e w ó d z t w a  Sando­
miersk iego Pos łem obrany  zosta ł .  — G o r ­

l i w y  p.at ryota , P o la k  w z o r u  n a d d z ia d ó w  
po zgonie s wo im  w  upominku życ ze ń  d l a  
oyczy.zny , przy k ła d  iuż ty l k o  pot omnośc i  
z o s t a w i a ,  z i a k i m  to charakterem ęłc^peV 
niać potrzeba p o w i n n o ś c i  w z g l ę d e m ? K r ó ­
la i narodu. Na tym że  Sey mi e  b y ’ oraz 
Sędzią S e y m o w y m .  — Po  rozbiorze {Pol ­
ski  w  zaciśzu do m uw em  o cz ek iw ał  c ierp l i *  
w i e  odrodzenia się sw oi e y  oyczyjsny.  — 
W t e n c z a s  j e g o  pos ług i  p r y w a t n e  s kr ac a ­
ł y  smutne, c h w i l ę  dlą P o ł a t a ’, r - J l e ż  s ję  
razy  po ś w ię c i ł  na  poicdnanic s ą s ia d ó w  a 

rozgraniczenie znacznych irlojci i  gor
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dzeme f a m i l i i ?  J l c i  ponios ł  t rudów dla 
p r z y ja ź n i  i o p i e k i ? — Oyc iec  n a / l e p s z y  
w s p ó l n i e  t  s z a n o w n ą  z R o g a l iń s k ic h  
t n i ł ż o u k ą  w y c h o w a !  t r z y  córy  na .dobra 
o b y w a t e l k i ,  żony Szanowne ł  t rosk l iwe  
dla s w y c h  w n u k ó w  ma tk i .

W  roku 1809 prz y  odradza iącey się 
o y cz y zn ie  n - t z e y  , zebrał  starzec sw e  i l y  
i  w  W y d z i a l e  JA dm in is t rac yyn ym  u ży ty  
b y l  do  p o c z ą t k o w e g o  urządzenia dóbr na­

r o d o w y c h .
W ' r .  1 S 1 o pr z y ią l  P re z es o s tw o T r y ­

bunału R a d o m sk ie go .  W y  O b y w a t e l e  
W o i e w ó d z t w a  S an d om irs k ie go  na y le p ie y  
• s ą d z ic ie  sumienność tego M ę ż a ,  e iaką  
O n  x ię g i  p r a w  sobie podane pr zeg ląda ! .

Nakoniec  N a y f a s k a w s z y  Cesarz i Król  
■ a i z  umie iąc  cenić zas ługi  i cn ot y  w d w ó y -  
n«sób  w y n a g r o d z i !  S t r a s z * ,  zdobiąc go 
orderem S .  S t a n i s ł a w a  I.  K ia ssy  i mianu- 
h c Senatorem Kaszte lanem. Na  tern po- 
w a i n e m  k r t e ś i a ,  chlubnie Z ża lem po­
w s z e c h n y m  , w . p ó t n e y  s t a r o ś c i ,  bo w  g ;  
roku  n ieskażona z ak oń cz y ł  życ ie.  Ś w i a ­
t ło  i czys te  przekonanie  w s z ęd z i e  x\fu to­

w a r z y s z y ł y .  U p r z e y m o ś ć  bez w y n i o s ł o ­

ści na  tey  w y s o k ie y  posadzie  mifem w s p o ­
m n ie n ie m  późne  lata dosięgać będzie. — 
^ m u tn y  obraz  b l i sk i eg o  z gon u tyle Współ ­
cz es n y c h  lud* i  p r z e r a ż a j ą c y ,  tego Mężą  
di> cnoty  i sumfennośc i  n a w y k ł e g o  by-  
n a y m u i e y  n i e z a t r w o ż y ł ;  w  obliczu ko-  
dh a iących  g o  są s ia dó w i na łonie famili i ' ,  
b ł o g o s ł a w i ą c  im sWą dr ż ą cą  dlon>ą , spu- 
j l t ć z i ł  spok oyn ie  p o w i e k i  śmier te lną  ob­
c iążo ne  po m ro k ą .  — Imic  B o g a  i S,  mo­
d l i t w y  w  o st atn ic h  cierpieniach rh l i ż a ją -  
j t f r b  zgon iego s tały  się u lga  w  boleści ,  
•  c i e r p l iw o ś ć  w  w y t r w a n i u  o n y c b  do- 
f r  1 i * i ł a  p r z y t o m n y m  u g ru n t o w a n ia  w  
j W i f t e y  f U i i j p i  i  j s a n o w a n i a  w«l» S » y -
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w y z s z e ^ o .  ł^liskim luż będąc o s t a t n i t y  
c h w i l i  pr zy t łu m ion ym  g ło se m  i współ ,  
m a rtw e m i  ustami  w y  ,.y ty w a ł  »ię otacza­
j ą c y c h  g o  s ł u ż ą c y c h ,  czy l i  iakiey k r z y w ­
dy od niego nic doznal i .  — Post ępe k  ten 
g o d n y  n a ś l a d o w a n i a ,  ro z c z u l i ł  w s z y s t ­
k ic h  pr zy to mn ych  o b y w a t e l i  i d w o r z a n  * 
a ł z y  s k n p i a i ą c e  m i m o w o l n i e  ich p o l i ­
czk i  , ś w i a d c z y ł y  w y m o w n i e  o  t n o J n  
k o n aią ce go  i szacunku,  n a .k tó ry  u w s z y s t ­
k ic h  umiał  tobie zas łu żyć .

J u ż  w i ęc  fam i i i ia  bez o y ca  jT c z u f a  i  
p r z y w i ą z a n a  m a ł ż o n k a ,  lat 4S z n i m  
prz yk ładn ie  p r z e ż y w s a y  , bez męża  d w a ­
naście pozostałych  w n u k ó w  bez kochane­
go  dz ia  ł *  i c r os k l iw e g o  opicku  ta ■, ubo­
dzy  bez  po m o c y  i z a s i ł k ó w  p o z o s t a l i ,  a  
O b y w a t e l e  bezstronnego  sędzię i pr z y ja ­
c iela straci ł) .

S iputny  o d g ło s  zgonu tak  Szanowne­
go  Męża  z g r o m a d z i ł  l icznie o b y w a te l i  X 
P o w i a t ó w  O p o c z y ń s k i e g o , R a d o m s k ie ­
go- P i o t r k o w s k i e g o  j K ie leckiego.  — D n i *  
7 Lutego  r .  b .  odby ł  się obrząd  pogrze­

b o w y .  — L i c z n i e  z ę b i n ę  d u c h o w i e ń s t w a
z l o o p  pr z es z ło  zgromadzonych j  o b y w a ­

tele na ramionach z w ł o k i  n iosący do w s i  
W i e l k i e y  W o l i  o  mi lę od T r o ja n o w i e  

' ' w s i  i ego  dz iedziczney  lodległey •> w i e l k a  
l iczba s t ar o i ąk pn n y ę ł i  * s tarających  się 
w y p r z e d z a ć  inny ch  w  tey posłudze -} na-  

koniec ża ł ob nj  g łos  w y m o w n e g o . W .  T o«  
m a s z *  W o l s k i e g o  O by  watela p r z y i a ź n i ą ,  
b l i sk ie m  przez lat k i lkadz ies ią t  sąs ie dz­

t w e m  z ś. p. S tr*szem p o łą c zo n e go  j  hi- 
cz c i ły  tak szanowne,  z w ł o k i ,  i da ły  św ia ­
d e c t w o  o  z as łu -ac h  tego Męża .  P ocz erń  

we dł u g  w ł a s n e y  i e g o  wo l i  c ia ło  na cmen­
tarzu  Kościoła  O O .  B e r n a r d y n ó w  w  W i e j *  
k i c y  W o l i  poąrztbiorio.

Skanownpf eien»Mj postąpienia p p j f
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niech będzie do w od e m przy w i ą z a n i *  i 
szaci-nicu, k tóre w e  mnie tw o ie  cnoty 
w r a ż a ł y !  Nie  prześlę twoie go  imienia i 
obrazu t w y c h  cnot  na g ł a z i e  potomnośc i :  
ł " w o i e  c z y n y  d łuższą  im t r w a ł o ś ć  zape- 
w n i a i ą ,  a nasiona*  które p r z y k ła d e m  
t w o i m  rzuciłeś  w  serca w s p ó ł z i o m k ó w  
rozwi ta ią c  s ię*  w y d  iąc o wo ce  i na no­
w o  odradzaiąc  * będą t r w a ł y m  t w e y  o so ­
by i c z y n ó w  po m n ik ie m .  W d z i ę c z n o ś ć *  
szacunek  i prz y iaźń  wznosić Cię będą nad 
poz iom g r o b o w y  * który  tw o ią  s k rom no ść  
r a d  inne p r z e ł o ż y ł a . — A  bry ła  ziemi po ­
k r y w a j ą c a  tw e  szanowne z w ł o k i *  n igd y  
świ tCnieyszego d la  siebie nie m o g ł a  mieć 
SUStceytu i  przeznaczenia.

Obywatel Woiewództwa Sando­
mierskiego.

[JE Petersburga d. *4 Stycznia  et. K.

( Z Kuryiera Litcwikiego. )

Cesarz  Jegomo ść  * na j. rre łozenie G ł ó ­
w n e g o  Opiekuna  T o w a r z y s t w a  C Tłek o l u -  
bnego * R z e c z y w i s t e g o  R  dcy T a y n c g o *  
X i ą z ę c i a  G a j j c y n a ,  o o t w a i c i u  pod w i e ­
dzą  t eg o ż  T o w a r t y s t w a  w  tuceyszey sto­
l i cy  D o m u  Op at rz e n ia  U b o g i c h ,  N^yła-  
s k a w i e y  ra cz y ł  da ro w a ć  do Kap l i cy  tego 
dom u E w a n i e l i i e  o ł t a r z o w e  i w s z y s t k i e  
do  s p r a w o w a n ia  N a y ś w ie t sz y ch  Ta icninic  
potrzebne naczynia ś w ię t e  i  należące do 
tego a p p a r a t y .

W  Li s to pa dzi e  i G r u d n i u  r. z .  * od 
o s o b y *  imie s w e  u k r y w ł i ą c e y ,  pr zy s ła ne  
zostały  na  rzecz domu w y c h o w a n i a  ubo­
gich  dz ieci*  pod o p i e k a  C es a rs k i eg o  T o ­
w a r z y s t w a  C z ł c k o i u b n e g o , 7 1 0  x ią ż « k  
w  ięzyku R o s s y y s k i m .  O f i a r a  t a *  z  po-  
w i n n ą  dia  osoby  j ą  c z y n i ą c c y  w d zi ęcz no ­
ś c i ą *  p r z y ię t ą  zosta ła .

W jsoc« Przcnaywielcbnieyszy > S«;

ra fi i *  * Metropol ita N o w o g r o d z k i  j  Pe- 
ter sburgsk i*  w  Gru d ni u  r. z. do Kap l i cy  
demu opatrzenia ubogich  pad opieką  C e ­
sarsk iego , T o w a r z y s t w a  Cź ickolubnego*  
o f i a r o w a ł  różae  ubiory  i sp rzęty  * do o- 
br zęd ow ko śc ie lnych  potrzebne.

ł

Z e  Lw ow a d . ag Lutego.

N a y ia śn ie y  szy Pan  n c y w y ż s z ą  u- 
c h w a ł ą  a dnia 4 Paź d z i e rn ik a  i  s tosownie  
do p rz ep is ó w  Patentu z dnia 3  Gru d ni a  
• Sao , rę czy ł  K a w a l e r o w i  J a n o w i  d ’ A l -  
dini i  Medyiołaou  * nadać p ra y w i l e y  j l e -  
tny  na w y n a l a ż e k  rznięc ia  m a rm u ru  i  
i n n y c h  t w a r d y c h  kamieni  n o w y in  spo­
sobem:  s i lą  lu dz ką  7 w o d ą ,  p rz y cz em  na-  
Stręcżaią ślę następuiące korzyśc i  : i j  zo 

rob.  tn ik *  s t o i ą c t a k *  42 bez dot y k a ni a  
się p : i y  t ak ow ę porutsa*  przy natężaniu 
siebie w y p o c z y w a ć  m a ż e *  a lb o w ie m  po­
c i ą g n ą w s z y  piłę raz*  iednym kierunkiem,  
drug im  o d w r o t n y m *  pi la przez  w a g ę  p o r  
c iąg nion a  z o s t a i e j  a j  że natężenie s i ły*  
t u i  p r z e *  samo w i n d o w a n ie  l iny  u k o ń ­
ca d ź w i g n i  p r z y m o e o w a n e y  od skrzyne­
cz k i  z k o ł k a m i ,  iest mnieysze 3 )  żc  ro- 
botniki  od d o l e g l i w o ś c i  w  piersiach * .na 
które  osoby robotę tak ą  zuy mulący się są  
w y s t a w i e n i  i przeto ż y c ie  s w o i e  sk raca ią ,  
s ta ią  się wo ln i   ̂ 4 J  i ż  siła w o d y  za p o ­
m o c ą  ru ch om eg o wi adra  w^końcu d ź w i ­
g n i  o pa tr ao ne y  w a g ą ,  p r z y m oc o w an e go *  
si łę l u d z k ą  zas tępuie j  J )  że t a m , gdzie  
brak w o d y  * to samo rdziałanem bydź  mo­
że za po mo cą  s k r z y n i  n»pe ln ioney  w o d ą  
i k l ap ą  o p a t r z o n e y  * tak * że  k l ap a  na­
ty ch m ia s t  się zam yk a  skoro  w i a d r o  na­
pełnione w o d ą  i z n o w u  s ię o t w i e r a ,  s k o ­
ro w a g a  powinność swoi ę  odby ł*  i  n a k o -  
n ie c  6 )  p r z e *  po łą c ze n ie  d w ó c h  d ź w i -

)»(
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gni , potrzeba w o d y  zm oicysza  się . aibo- 
w i e m  przez  użycie no w o  w y n a l e z io n e g o  
spesobu , pewn a i lość w o d y  d w a  razy 
f i ln iey  działać będz ie ,  od s d y  temu o pi e- 
rńiącey się i ty m  sposobem działanie w a ­
gi  zmńieyszone  zostanie.

4
Z  P a ryż a  d. id  Lutego,

Po se ł  nasz  w  Madrycie  M ar gr :  T a -  
Jaru doniósł  M i n i s t r o w i  Chateaubriund , 
i ż  K ró l  Hiszpański  w y r o k i e m  s w o i m  d o ­
z w o l i !  w s z y s t k i m  narodom pro w ad zi ć  
handel  z swoi cm i  osadami.

O  sp isku  n a  M ar ty ni ce  d o w ia d u je ­
m y  się leszcze  przez  B or de a u x  . że M u ­
laci miel i  o k r o p n y  z a m y s ł  w  .nocy B o ­
że g o  Narodzenia zapalić S t.  Pier re  tm 4 
rogach , w s z y s t k i c h  b ia łych  ludzi  , kcó-  
rz y b y  się r e w o l u c y i  s p r z e c i w i a l i ,  w y ­
rżnąć i n o w ą  konscy tucy ią  w y k r z y k n ą ć , 
pod łu g  które y  , t - k  jak na Sc,. D o m i n ­
g o ,  sami  k o l o r o w i  ludzie w y s p ą  rządzić  
m ie l i .  Szc zęśc iem a to l i  uwię z i ono  *5 

będących  na czele spisku M u l a t ó w , kcó- 
r t y  n a y w ię c e y  zaufania  u b a ły t h ,  pos ia ­
da l i .  S p r a w i e d l i w o ś ć  dochodzi  teraz po­
częcia tego spi sku .

Jenera ł  G u i l l e m i n o t  czyni  p r z y g o ­
t o w a n i a  do w y ia z d u  do Stambułu ,  B i e ­
rze z sobą l8to  le tn ie go  syna s w o ie g o  ;  
ale pobyt  tam lego nie będzie z a p e w n e  

d ł u g i , Jp o n i e w a ż  żonę w  P ar yżu  zosta­

w i a .
Sześć s z w a d r o n ó w  Jazd y  Francuzkiey  

udaie się do Hiszpani i  , z k t ó r y c h  d w a  
pr z e z n a c z o n e  do K » d y x u ,  s do M a d ry ­
t u ,  1 do B u r g o s  i  i do B a r c e l o n y .

Jenera ł  M or i l lo  p r z y b y ł  d. to  b. m. 
do  T o u r s ,  gdzie  za m y ś la  czas ia k i  ba­

w i ć .
Ko ns ui o wi e  oasi w  B ar c e l o n ie  ,i W ł -

lcncyi  , V ic e c h r :  Ga,svil le i P .  B r o c f u n t  d ’ 
A u c i l l y ,  p o w r ó c i l i  na mieysca  s w o ic  
t  kcórycfj  o dd ł l i l i  się dla w o y n y .

Po dł u g  dz ien nik a  G w i a z d a  , D z i e n ­
nik Re+taurador w  Mądry  c :e z ak a ta n  
został  za umieszczenie a r t y k uł u  z D zi e n­
n ik a  f u l u z y ;  że w  H i sa p a n i i  znayduie’ 
się s t r o n n i c t w o ,  kt óre-chce  Kró la  z s t ro­
mi z ł o ż y ć , a w y k r z y k n ą ć  Kró lem I n f a n ­
ta Karola  , i t. d.

Kaz i m ier z  D c l a v i» n e  iest  teraz na y- '  
u l ub ie ń sty m poetą F r ^ n i u z k i m .  Z a p o ­
wie dz ia n e  w  tey c h w i l i  zosta ło  no we *  
w y d a n i e  iego E l e g i y  i in n y ch  w i e r s z o w ,  
których  • x c m p l a r «  pięknego  w y d an ia  k o ­
sztow ać  będzie 50 F r .  E l e g i i e  j ego  z o ­
s t a ły  w  Lond ynie  na ię zy k  A n gie l s k i '  
pr/.eł ozoae.

Monitor  o g ł o s i ł  przez dz ie nn ik i  tu- 
teysze udz ie loną  (, i y  przes ł r y  gazecie 

K r s k :  pod arcy iułern  t  Paryża  
czon ą)  , ' j a d o m o ś ć  o p o p e łn io n y m  przez  
S2 z b o y có w  •  Corbe i l  z a b ó y s t w i e ,  za 

zupełnie zmyś loną
W  R z y m i e  zak ład any  ieSt drugi  U -  

n iwersytet .  J e  terał J e z u i t ó w  odebrał  
z lecenie,  aby z zakon us woi e?/ o  dobr ł do 
n / e y n . y l  ep sz y ch  n a u c z y c i e l ó w . M o -  ią> iż 
znany F r a n c u z k i  as t ron om  i s ł a w n y  m a ­
tematyk z P a d w y  będą w  nim uaniesz- 
c i o n e m i .

Od g r a n ic  F ra n cu sk ich  d. i i  Lutego- 

Baron  Er o ie s  b aw i  c iąg le  w S a r n a /  
i s ł y c h a ć ,  iż po rozpuszczeniu  s w e ? o  
w ó y s k a  uda się do Madrytu .  A d m i n i - ’ 
s t ra cy y n e  władze Kataloni i  zn ayduią  się 
za Barc e lo ną  w  Gr a e i a .

X ż e  Anglona  z rodziną  Swoią do zo 
w y n o s z ą c ą ,  r ó w n i e  iak Hr .  Mataf lor ida  
(  lecz nie prezes U r g e l s k ie y  Rejencyi^)  

są  z Hiszpani i  wygnarwrni  5 p r z y b y l i
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do  B a i o n y ,  zk^d d. i<S b. m .  do W ł o c h  
w y i e c h a l i .

D r u g i  Je ner a ł  d o w o d z ą c y  w K a t a ­
lo ni i  oznaymić  kaza ł  d. 30  StyG7.ni* w
B a r c e l o n i e . aby  w s z y sc y  z n *yd ui ąc y  się 
leszcze w tem mieście w o y s k o w i ,  którzy 
l a k o  śeńcy w o i m n i  o t r z y m a l i  pa s zp or ty  
do  wy ia zdu  z a g r a n i c ę » w  4$ go d ain ach  
O p u ś c i l i  to mmSto.

Należące  do z a k o n ó w  i przez rząd 
f constytucyyny  sprzedane wł a sn oś c i  w  
B are e l  onie . 7.0 stały i tli z w r ó c o n e .  W i e ­
lu  ich p . s i - d a c z ó w  pr o te s t o w a l i  się prze­
c i w  temu śr o dk ow i .

T r z y n a ś c ie  świeck ich  p r z y c h y l n y c h  
k o n s t y t u c j i  X i ę ż y , p rz y b y l i  z ro ż n yc h  
m ic y s c  K a t a l o n i i ,  dob rowolnie  opuśc i ­
w s z y  s w oi e  siedl isk* > do T u l u z y .

Z  M adrytu d . 9 Lutego.

K ró l  nie do Araniuez,  ale do E s k u -  
r ia l  w y i e d z i e  j kar abin ie rowie  ą w a i d y i  
i  k o r p u s  i a t d y  t o w a r z y s z y ć  J .  £ .  Alei 

fcędą.
P y t a n i e  w - ] ę d e m  uzn a ni a  sprzeda- 

tz y  dobr m i o d o w y c h  iest teraz ce lem 
r o z m o w y .  Publ ic zne  mniemanie iest z,a 
Uznaniem , p o n i e w t ż  uchylenie ich z a ­
k upu n ie p rz e z w y c ię ż o n e  poc iąga  za so­
bą trudności.  M ó w i ą  n a w e t ,  ; ż  zagra-  
u icz  >e to Wa rz yt t wo  zakupić  chce p zez 
s w oi c h  a i ent ów  od wła śc i c i e l i  dóbr na­
r o d o w y c h  p r a w a  ich nabycia* P e w n o ­
ścią lednak j e ; t ,  że n a ro d o w e m u  b a n k o ­
w i  S .  Karo la  pro po no wa n o  o d k u p ie n ie  
na by ty ch  przezeń podczas  konstytucyy-  

nego  rządu dóbr j lecz ieszcze  na to nie 
od po w ied z '  i ł .

Podc zas  oblężenia KadyxU dał się 
s łys z eć  w szeregach u s z y k o w a n e g o  do 

eb  ony Ałt rcia l  pułku g ł o s :  “  n i t ch  ż y i e

K ró l  udzielny! . ’ , J e n e r a ł  R u r i t !  to /.kazał na­
t y c h m i a s t , ^  ż o ł n i e ; 5 'Ów m ż fu . .  c'nć i 
i y  pu łk  przez M a d ry c k ic h  och otn ikó w 
rozbroić .  D,  23 S t y c z n ia  p r z y b y ł  do 
Kady xu  rozltaz K r ó l e w s k i  nstkazuiący u- 
wi ęz ić  tego yenerała 3 by łe go  szefa Es-  
c a r i o ,  tudzież ki lkunasto  in. ych o f f i c e-  
r ó w .

Roz cho dzi  s ię tu wieś ć  . lecz może 
t y l k o  pr z e z  niechętnych ro z s i a n a ,  ż*  
z b r o j n *  kupa  k u n sty tu cy i on is tó w w M*n  
z i nares  post awi ła  na p o w r ó t  kamień kon« 
s t y t u c y y n y ,  i  że przec iw niey p o s z e d ł *  
C iudad - Re a l  oddzia ł  w o y s k a  K r ó l e w ­
skiego.  M o ż e  ta wieść tak  iest  w y m y ­
ś l o n ą ,  i ak  w ia d o m oś ć  o powstaniu  w  
E s t r a m a d i i r z c , na którego czele z n a j d o ­
w a ć  się m ia f  Je ner a ł  Za y as .  F r i y n a y -  
n in iey  od zaprzestania  wy ch u dz en ia  
D/. icnnika Restaurador zos ta iemy bez w i a ­
domości  co. się po p r o w i n c y i a c h  dzieie.

A ł ó w l ą  tu enowu o zmianie M in is t ­
r ó w  1 Hr .  d ’£ s p a g n e  pra cznacza ią  na pier­
w s z e g o  Minis t ra .  M ó w i ą  n ie .n n ic y ,  i ż  
w y r o k  przebaczenia będzie  w krotce o- 
g ł o s i u n y  , i o *Woł iniu d a w n y c h  S ta n ó w .  
N a r o d o w a  t« Re pre zćntacy*  ma cylko pra­
w o  u ch w a l ić  pieniężne zasi łki  dla rządu 
i prosić Króla o tę lub o w ą  ustawę. ,  p o ­
n i e w a ż  K ó l  iest  w ł a ś c i w y m  p r a w o d a w ­
c ą .  O p ró cz  w y ż s z e y  sz lachty  i w y ż s z e ­
go  d u c h o w i e ń s t w a ,  n iektóre  t y l k o  m i a ­
sta w y s e ł a i ą d o  w z m i a n k o w a n y c h  S t a n ó w  
sw oic h  de pu to wa ny ch.

G d y  s iy sze my  o łagodney  z im ie  w  
R o s s y i , ma my  w  p iękney  nsszcy o y e r y -  
znie d o t k l i w e  mr oz y .  Z  W a l e n c y i  pis/ > 
iż pod gorącą  tamceyszą s trefą nad i w ; 
czayne  pannie zimno.

Przez  A l i kan te  nadeszło tu d .niesie­

nie , i e  p r z y b y ł y  tam dnia 15? Styc. .n3,a
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S z w e d z k i  o k r ę t  Na rp ol en  pod K a p i t a ­
n e m  E c k l e n  , k tó ry  przed  4  dniami  od­
p ł y n ą !  *  A l g i e r u ,  p r z y w i ó z ł  Wiadomość: 
* e  D el  ta mtcysz y  w y d a !  d. to  S tycznia  
H i s z p a n i i  w o y n ę , i że  Konsul  Hiszp ań ­
s k i  opuśc i ł  tamteysze mia st o ;  i ż e  e s k a ­
dr a  z  | f reg at  i  i  dney b r y g a n ty n y  zło­
ż o n a  w y s z ł a  na mo rz e  , a a inne f r e g a ­
t y  b y ł y  w  g o t o w o ś c i  do odpfy mc nia .

Z  L o n d yn u  d . 1 3  Lutego.
U s t a w y  Angie lsk ie  zabrmi jaią  ta k  fa ­

b r y k a n t o m  , i a k o  i  m e ch an ik o m  w y n o ­
szenia  się z k r a i u ,  tudzież w y w o z u  sztu­
cz n y c h  m e c h a n i c z n y c h  narzędzi  i  machin  
u ł a t w i a j ą c y c h  ręczne r o b o ty . A ż e m i m o  
te g o  oboie następuie,  przeto w n i ó s ł  wc zo -  
r a y  w  n iż s ze y  izbie P .  Hn m in e :  ażeby 
Cofnąć z a k a z  w y n o s z e n ia  się z  kra iu  i 
'Wy wożenia  m a c h i n ,  albo p r r y n a y m n i e y  
d o  potrz eby  te r a in ie y s z y c h  cz a só w  zmie­
n ić  , tudzież ustanowić nie iako  p oł u bo w y  
Sąd , k tó ryby  roz tr  y g a i  s p r a w y  mię dz y  
czci  dz ią  i m Astrami ,  i  na wz ai e m ,  w z g l ę ­
d e m  t y g o d n i o w e y  p ł a c y .  Z ą c a ł  w y z n a ­
czenia  k o m m i s s y i ,  k tóra by  z pr z y br a ­
niem d o ś w ia d c z o n y c h  lu dz i ,  r o z w a ż y ł a  
w z m i a n k o w a n e  u s t a w y  i  roz porządzenia  
d o  zas tosowania i ch do t»raźnieyszego  

st»nu aarodu i  potrzeb czasu  pro !  k t  
podała.  W n i o s e k  iego  przy ięc y  zosial  
i  w y z n a c z o n o  z  21 c z ł o n k ó w  z łoż on a  
k o m m i s s y i ą .  Reszta  obrad  obu iz b  P ar la ­
mentu  zeszła  na sporach  w z g l ę d e m  sta­
nu I r lan dy i .

D o  tegoroczniey  m o r s k ie y  s łużby 
potrzeba  w r a z  9000 morsk ich  żołn ierzy
29,000 m a y t k ó w , to iesc oko ło  4000  
* i , ęc ey  n iż  w  roku ze s z ł y m .

M o w a  od tronu i  oświ adc zen ia  M i ­
n is t r ó w  L i w e r p o o l  i C an n in g  o ż y w i ł y  
na dz ic ie  w s z y s t k i c h  pr z y ia c io l  pokotu.

Z n a y d u ią  w  n ic h  u tw ie rdz on ą  Pieta 
zasadę , ż e  n a y p i e r w s z y m  inceressem A n ­
g l i i  i est  handel .  D o  tey zasady s iosuia 
się p o l i t y k a  A n g l i i ,  i bardzo  się ten 
m y l i ,  k t o b y  m y ś l a ł ,  i ż  r e w o l u c y y n e  
n a u k i  w i ę c c y  m a i ą  pr z y s t ęp u  do gabine­

tu L o n d y ń s k i e g o ,  n iżel i  do g a b in e t ó w  
Stałego l ądu.  G ł u p c y  r a ch o w a l i  na pomoc 
Minisceryium A n g i e l s k i e g o  w  k n o w a n y c h  

r c w o l u c y i a c h , i  b lad cen pos łuży ł  do 
w y b u ch n ie n i*  r e w o l u c y y  w  P i e m o n c i e ,  

Neapolu i Hi szpani i .  N ie  zna  ten g a b i ­
netu n a s z e g o ,  kto s ą d z i ,  i ż  nńęsza  się 
do  n a m i ę t n o ś c i ,  które lądem po ru st a i ą .  
A n g l i i *  f ostępuie s w o im  sp o so be m ,  ale 
zgadza  się z innemi M o c a r s c w a m i  co d o  
ut rz ym ani a  pokotu  i  m on ar ch iez n ych  za­
sad. Nastąp ić  mo gą  spory  z inn«mi M o ­
ca rs tw a m i  a  p o ie dy n cz c  interessa,  ale te 

nie zrzą dz ą  w o y n y .
D e p u t a c y io m  obu izb P ar lam en tu  

o d p o w i e d z i a ł  J .  K .  M.  prz y  z łożeniu a- 
dressu między  i n n t t n i : ze mc mu nie icSC 

przy iemnicy  szem , iak gdy uczucia P a r ­
lamentu z g a d z a ią  się z  iego u c z u c i a m i ,  
i że n i c i e g o  bardz iey  nie pragnie  iak u- 
t rz y m an ia  wi e lkośc i  imienia  W  B r y t a n i i  
prz y k ła da n ia  się do szczęściu i  doora lu-  ■ 
du s w o i e g o .

J .  K.  M. w y z d r o w i a ł  zupełnie i u da ł  

się onegday  do W in d s o r .
K r ó l e w s k i  yeneralny Pro ku rat or  i yeneral -  
n y  J n s t y g a t o r  p r a c o w a l i  onegday  p r z e z  
ca ły  dzień w  W y d z i a l e  osad 2 H r .  B a t -  

hurst.
G a z e t a  G o n i e c  w y r a ż a ,  i ż  r z ą d y  

M a l t y  i W y s p  J c ń s k i e h ,  k tóre  pod zmar­
ł y m  P .  Msi t lan d  połączone b y ł y ,  będą 
na  przy sz ł oś ć  podzielone .  T i e r w s z y  o- 
t r z y  n a  M a r g r .  H a s t in g  » p<acą t o c z c ą  
tfoou Es .  a  d r u g i  P .  A d a m s  z  p l a c ą  ąoco
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F s .  D o w o d z t w o  nad s i łą  tnor^ką na środ- 
z i em n e m  morzu me 0*0 ie ta k że  dn gu­
bernators twa  Mal ty  prz  wiązane.

O n t g d a y  w  w i e cz ó r  P o d m i e ć  stanu 
E .  W ill iam s  udał się z p ism am i do K or* 
fu.

O g ó l n a  ob l igacy ia  na p o ż y c z k ę  Me* 
atykańską została z z w y k ł e m i  f o rm a ln o *  
Ćcjami w banku L o n d y ń s k im  z łożo na .

W y r o b n i c y  w hrabstwie S u f f o l k  za- 
czena ią  z now u d z i e r ż a w c o m  gruchotać 
m a c h in y  do  ro ln iczego  g o s p o d a r s t w a ,  i 
w  k i l k u  mi c y s ca th  wi e le  iuż mtockarń  
po t ł u k l i .

N a u k o w y  w  Lo n d y n ie  z w i ą z e k  do roz­
szerzenia szcze. ienia k r o w i e y  ospy  t n . j ł  
d .  1 3  b.  m .  r j c z n e  posiedzenie.  D o k i c r  
W . l k e r  zd i  sprawę o cz y n io n y c h  przez  

ą  ck w  roku te j / dy m  staraniach ,  z 
k tórego  ok*z ui e  się : źe w  roku z e s z ł r m  
um ar ło  w  L ,ondyme na ospę natura lną  
7 7 *  osob.  L i  dęba zasz cz ep io n y ch  rę ką  
W a l k e r a  w  tymże  roku dz ie c i  w y n o s i ł a  
3 2 3 6 ,  a 1 czba w  L o n d y n i e  i  o k o ­
l i c a c h  it»>7S przez  u stanowi onych  
* » i  w  p r o w i n c y i a c h  prz ez  r z k ł  i eka-  
t i o w  2 1 ,654.  O d  zap ro w ad zo n e go  szcze­
p i e n i ,  sam W a l k e r  atzczCpi ł  52 .000  dz ie­
c i o m  ospę ,  a od założenia  z w i ą z k u  rozes łał
98.000 porc yy  m a te ry i j  inni I ‘ karze  w L o n -  
dytsie zaszczepi l i  o g ó ł em  18 5 , 000  rz ec zon ą  
o s p ę , p r o w i n c v i o n a i n i  lekarze 484 ,000 ,& c .  
W  pieniężnych  sk ładkach  nadesz ło w  r.  z .  
do  z w i ą z k u  867 F s .  a o d założenia z w i ą z ­
k u  og ó ł em  . ' i ,  800 Fs .  Z d a i ą cy  s p ra w ę  
w y r a z i ł  na k o a c u ,  że  zosta iący  w  R o s -  
s y y s k ie y  służbie D o kt o r  Huhn a ł o i y ł t a m -  
teyszemu M in is t r o w j  s p r a w  Wewnętrz­
n y c h ,  Hr .  Koczubey ,  nnStępniący rapport :  
*<j»koro prz ez  r/.ądov y na kaz  i  m o c n ą  
jępptioljr pppwszeęiipięĄę Wlepienia kry-

w i e y  ospy naturalna  zii| e ln ie  w y k o r z e ­
n ion ą  zos ta ni a ,  t ed y  C c i i  • w y s t a w i ć  
będzie m óg ł  o Bf o o ,o oo  w o y s k a  w i ę c e y  
W pole.  Z  ogól n-y  ludności  R o s s y i  iest 

piętnasta część d z ie c i ,  to iest  2 mi l i .
200 ,000  zdatnych  do sz c z e p ie n ia ,  a  z tey  
l i czby  ,  leżeli  nie bedą mieć zaszczepio- 
ney o s p y ,  umrzeć ntnże piąta C2ęśe , a za* 
u r n  traci  k r a y  co rok  400,400  dzieci  na  
ospę n a t ur a l n ą ,  k tóre przez zas zcz epi e­
nie k r o w i e y  b y ły b y  ż y ł y .  ,,

P iz ez  o k r ę t  C y r e n e  , k t ó r y  d. 7 L u ­
tego  z a w in ą ł  do Spichead  na desz ły  w i a ­
domości  do d. 1 4  G r u d n i a  od o r z e g ó w  
A f r y k i .  T a m e c z n e  osady an ayduią  się w  
n a y l e p s z y m  stanic z d r o w i a .  P . M ' C a r -  
thy  o d p ł y n ą ł  d.  27 P a ź d z ie r n ik a  z  S iera  
L e o n a , a le d ia  ustania wi at ru  i  w i e l k i e ­
go  w ezb ra n ia  ra ek  dopi ero  w  G r u d n i u  
m ó g ł  do pr z y lą d ka  C o as t  p r z y b y d ż , g d z i e  
zat rudnił  s c v oyną p r z e c iw  A s h a n t o m ,  
p o c z y n i ł  potrzebne urządzenia  1 u p o r z ą d ­
k o w a ł  zak ł ad .  Od w s z y s t k i c h  E ur ope y#  
c / y k ó w  b y ł  tam bardzo  po w a ż a n y  i w i f *  
c e y  p r z y ł o ż y ł  się do  ulepszenia Stani* 
p r z y lą d k a  C o a s t , niżel i  od f i  lat  i * k  t i  9 
p r z y l ą d e k  do K r ó l a  n a l e ż y » uczyniono*  
Z *  ie go  przybyc iem A s h a n t o w it  przelę­
k l i  się o iot jSwey stołdcy ( C o m » s s i r . >  

b o l i v a s  , J e ner a ł  i  Pre z y de n t  R z p t e y  
Ko ł u m b i y s k ie y  ,  pisał d o  P .  P a r i s c h - R o ­
bertson , k t ó r y  d.  ̂ L u te g o  p rzy b y ł  dw 
L o n d y n u ,  l ist  n a s t ę p u i ą c y ;

Z L n y  d. i ł  W r i t n l i  l|t^ . 
M ości Panie J N a  nalegaiące  ż ą d a ­

nie  K«ngre su i w ład«  Peru udałem  się 
tu . K o n g r e s  nadał mi u ch w ałą  s w o i f  
n ieograniczoną w ła d z ę ,  którcy  u ty ię  nd 
uratow anie kraiu , — Z  u k o n te n to w a n ie *  
dow iedzia łem  s i ę ,  że W P a n  o d  rządu 

kraiu te g o  odebrałeś  p e ł n c m o n u c t w ®



do zac iągnienia  w  L o n d y ni e  p o t y c z k i  i 
Z n a j w i ę k s z ą  poci«whą z a p e w n i e  WPs*-  

na m o g ę ,  i ż  działania woicnne  w  Pr r i 1 
p r o w a d z o n e  są szypko" ,  i  tę ? 0 ścią i s y ­
s tematycznie .  'Zródi.i skarb owe  pr z y b i o ­
rą zatem inną  postać j  kr a y  będzie w  
Stanie o b o w i ą z k ó w  swoic h  ścis ło i w  
czasie do pein isć. —  O p a n o w - n i e  p o w i a ­
tu G  tu ma n? »> w  k t ó ry m  tnayduią  się 
k u p a l n i e ,  będzie nieskończenie korzyst -  
nem , i to dział»nic rozpocznie się od 
dnia dz i s ic ys ie go  w  dni SC , k t ó ry m  sam 
k ie ro wać  będę. G d y  dobro  poł udniowcy  
A m . r y k i  iest n s y p ie rw s z y m  c e l e m ,  p r z e ­
to poczytu ię  za inoy ob ow ią ze k  nie o p u ­
szczenia do poty P e r u ,  poki  n ie  będzie 
z u p e ł n e  od meprr.yiaciół  o c z y s z c z o n e * ,  

— Ił . R a f a ł  B e - e n g a ,  pe łn om o c n y  Mini­
ster Kol um bi i ,  t n a y d m e  się ceraz w L o n ­
dynie ,  Ze ch c i e y  się W P a n  z n ’ n* P0 *0 * 
ta:m i e ć , a będzie W P a n -u ,  *  i ego  
iesr m o c y ,  dopomagał  dla dopięcia  w a ­
żn ego  posel s twa.  Jeśt  to t y l k o  prz y .a -  
c i e l s k *  rada , która n ieogranicza  an i  peł-  
n o m o c t n i c t w , któremi iesre„  od tutey-  
sżego- rządu opa trz on y  , ani n iepodległo­
ści , 2 taką mas« poselst wa swoie go  do­
pe łn ić .  ~  Mogę W P a n a  bet  z w ie dz en ia  
z a p e w n i ć , i e  sko-o dostaniemy pom ocy  
p i e n i ę ż n e / ,  kcórc y  prze*  p o ż y c z k ę  szu­
k a m y  , Peru  będzie w  któtce w o l n e m  i 
WiertycieTe Tego dostateczne mieć będą 
b et p i r cz eń s tw t f i i i — Z o s t a i ę ,  & c .

( P o d : J  B o ln u a r .

O i g r a n i c  T u r e c k ic h  i .  5  L u t e g o .

L o r d  B Iro n  t r z y m a  przy  sobie wie lu  
i l ćzdnych  i o f f i c e r ó w , k t ó r i y  s p ra w ie  
G r e k ó w  w i e l k i e  c z y n i ą  pr zy s łu g i .  U -  
t* s.ymuic się w ł a s n e j  i pieniądzmi i  m*  
aiamia- w y d a w a n i a  w  nay ludniey  i Z J t h  0 -  
ko i ieach  U r e c y i  -wóch

Oblężenie  Missolungi  i w y s p y  Ana-  
to l i k o n  przez B a s / ę  Sk od ra  t r w a ł o  yę> 
a n i .  P rz ec iw  łey w y s p i e  20 o ao o b le ga ią ce -  
go w o y s k a  czyni ło  n a y w ię k s t e  natęzen *  
i nadaremnie  jodu  {ful do n iey w y s t r z ę -  
l i ło- G r e c k a  o s ad a ,  sk łada iąca  się pc, 
w l ę k s z e y  części  z m ie s zk a ń có w  w y s p y ,  
nie w y n o s i ł a  iak 500 lud*/.  S z c z ę ś l i w y  
t r a f  z d n r t y ł , i ż  p i e r w s z a  kula wpadła  do  
k o ś c io ł a  S.  A r c h a n i o ł a ,  i padając na z ie­
mię w y d o b y ł a  w o d ę  s ł odką .  Jd|C za iey  
ś ladem odk ry to  zaniedbaną  studnią.  Z . 1 * -  
n e n i e  to zapobieg ło  n ie ty iko  d o i u c z a ^ -  
ceuiu n iedostatkowi  w .  dy , a le nadto u- 
arażano go ta  znak Op atr zno śc i  ęrsp ie ;  
r a n i ł  dobrey spraZ-y i po m n o ż y ło  o d w a ­
gę w  mieszkańcach .  Miep izy i» c ie l  zni­

s zc zy ł  w  o k i l i c y  7000  d r z e w  o l i w n y c h  
a w AnatolHton wie le d o m ó w  z b u r z y ł y  

lecz za te i podobne straty cz u ią  się G r e ­
cy  przez  z w y c i ę z t w  o i ut rzymanie  się aż  
nadto b ydś  w y n a g r o d z o n e m i .  Bas-,a S k u ­
dl y  w  spiesznym ustępie z o s t a w i ł  wi e le  
taborów i a m m u n i c y i , i  o d d z i a ł  iego 
w o y s k a  w w ą w o z a c h  Va l t o s  o mato z u ­
pe łn ie  z n is zc zo n y  nie zost a ł .

W  tey  c h w i l i  „a de sz ł*  w i a d o m o ś ć ,  
ze  Juss t i f  B a s z a ,  d o w ó d c a  w Psttras, roz­
p o c z ą ł  uk ła dy  o poddanie tey t w i e r d z y .  
Z  początku żądał  X że  Maurokordato,  a b y  
osada T u r e c k a  poddała się na łaskę.

Z  Szw a ycaryi d . 1 f  Lutego.
Zgr om adz en ie  Kantonu Berneńskie* ' )  

Wzięło się z n ow u  d. 1  i j  Lutego  do 
ro zt rzą san ia  pro iektu  Xięg i  ustaw c y ­

w i l n y c h .  N i y d ł u ż e y  z ab a w io no  s/ę nad 
p i e r w s z y m  rozdzia łem o  p r a w a c h  m a ł ­
żeń sk ich .

W  Butnie  zebrano  zn aczne  sk ładk i  
na  za łożenie  insc/turu dla d z ie w c z ą t  g ł u ­
ch e  -  n iemych.  D y r p k c y i a  rcgo n ó  -ego 
t a k  adu d i ’ ęk ui ąc  pu bl i cz no śc i ,  z s p e w -  
w i k ,  iż  o d p o w i e  ie> zat i fama.
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— Z  Krakow a. —

To warzy st vro Dobroczynności
poscę ■ t’ ąc w  porządku działań swoic h  
r>i ,vvi  -Au sw f® ( i  iscnieni k a ż d e g o r o -  
«cu orze,7, zbiór  o f  ar w  rozmai tych  ef-  
f e k i a t h  i kosztownośc iach  sprawia ło  S i a ­
n o  «n.cy Publ icznośc i  zabawę , w  połą ­
czeniu t a k o w e y  z ko rz yśc ią  dla U b o g !ch .  
T e r a z  równi c  zao patrzone  t o i  T o w a r z y -  
s i w o  dostateczną licz.lv,! p ięknych  s p r z ę ­
tó w  z  s zc zo d ro b l iw o ś c i  oby wate l sk icy  , 
m a  zaszc y t  zawiadomić  S z a n o w n ą  P u ­
b l i c z n o ś ć ,  i ż  na ciągnienie  Loter y i  tego 
rodza iu w  S a l i  W '  Kn ot z ą  p rz y  dobra-  
n ey  m u z yc e  3 oświeceniu  w y z n ac zo n y  
został  dsień szósty M a r c a ,  to iest w na­
s t ępu ją cą  Sobotę r* b. o  god zin ie  7rrey 
rW w i ec z ó r .  Na k tó rą  to zab awę T o w a ­
r z y s t w o  D o b ro c z y n n o ś c i  S z a n o w n ą  P u ­
b liczność zaprasza .

Cena  wn ie y śc ia  do Sa l i  Z ł p .  1 .
L o s  na Loterye  kosztuje — 3.
W  K r a k o w i e  d.  i g o  M ar ca  1824.

Nikoroiuicz  , 
P r e z y d u i ą c y  T .  D.

O plamach na Słońcu.

P l a m y  na słońcu są to cz a rn e  nie- 
foremne u r y w k i  > da ją ce  się n iek iedy  
widzieć  tu i owd zie  rozrzucone  po iego  
pozorney  t a r c z y ,  o t o cz on e  na yc zc śc ic y  
p rz ed  cieniem , a ten ostatni  częśc iami ia -  
sn ieyszemi  od reszty  s i o ń c a , w  środku 
który ch  lodzą  się i g iną.  P l a m y  te po ­
strzeżone raz p i e rw s z y  w  r. 1 6 1 1  przez Schei- 
ner Jezuitę i Gaiilleusza> ulegle są w i e l k im  
odmian om:  Seheiner  w id z ia ł  *ednę z n i c h  
i m i c n f a ią e ą  formę,  w z ra s ta j ą c ą ,  zmniey*  
sza i ącą  s i ę ,  zami eni a i ąc ą  w  pr iedc ień  ,  
i  n a ko n i t c  c a łk ie m  nikn ąc a .  De la Hireu w
u w a ż a ł  ta kż e  g inące p lam y na  po zo rn ey  
tarczy  słońca (  Mern; 1702 p. i ? i . )  W  r .  
i S U  dnia 23  C z e r w c a  o  godzinie  9 ra ­
n o ,  ogląd, ' . ląc pi lnie przez  T e le s k o p  ta r ­
czę słońc* ,  nie znaleziono n*yi4inicyszey 
p l am y  ttg ó ż  dn ia o godzinie  3  po  ipo- 
iudniu , s a  p e i w s z y n i  rzutem oka dała  
się wi dz ieć  znaczna  po dł u go w at a  , bl i­
sko  na s a m y m  środku t a r c z y ,  roz c ią ga ­
jąca  Się od południa  ku  p ó ł n o c y  , i obcy-  
snuiąca przesz ło  23 sekund łuku '  ko ła>  
kt ó ra  co dzień odmienia jąc f i g u r ę ,  r o z ­
s y p u j ą c  się po  tarczy i  d iebnic iąc  yr k i l -
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ka  dni z r r k ł a  ( C ahiers des Obser: Astr-
i 1 2 a W iln a .)  Po k az u ią  się j ed na k  na 
słońcu p ! * m y  t r w a i ą c c  na niem nisk ledy  
do k i lku  miesięcy ( Cassini E iem . d ' A str: 
p .  s i )  j a w i e n i e  się tych  plam iest także 
bardzo  nirscateczne , od ich o d k r y c i a  to 
iest  od roku  1 6 1 1  niebyło pra wie  żadne­
g o  d ii • w kcórymby iafcieykolwiek 
na słońcu niezna eziono p lamy , bo nay- 
częściey  były. one  w  wielkie) '  l i czb ie  , 
£ d y ż  Scheiner  w  iednym dniu naracho-  
w a f  ich przesz ło  Następnych  lat s t aw a­
ł y  się co raz rz adszemi :  o i  roku t’6 fo  d » 
1 6 7 0 ,  o b s e r w o w a n o  ty lko  dw ie  i to w  
bardzo  kró tk im  czasie (C assin i p . 8 1 )  od r. 
1697 do 17 00  żadney n ie w id z i a n o :  od 1700 
do 1 7 1 O)  c i ąg le  d ł ie n n ik i  Ast r ono mic zn e  
o  n ich w s p o i n i n a i ą i  w  r. 1 7 1  >, była ie- 
d n a ,  w  I 7 1 1  i 1 7 1 3 ,  n iepostrzeżono i a -  
d n e y ,  w  17 i j  iednę w  Mięsiącu Maiu 
( M n .  A cad. 17 i j )  O d  tego czasu pra wic  
co  dzień p o k r y w a ł o  się s łońce p lamami .  
Cassini po wi ad a  w  17+0 ( E lem . d ' A d r p .  
$2 )  ‘ ‘ są one teraz częste a to leszcze w  
w i c l k i e y  l i c z b i e , ,  od 1749 do 177 1  z ja ­
w i a ł y  s ię c iąg le  i dosyć znac zne  ( Do la 
Lande. A str : §  j  1 3 1 )  Na  początku  tego 
j v i c k u  niebardzo ic h  by ło  w i e l e ,  od ro ­
ku  p r a w i e  1&0G do i& n  słońce świec i ło  
czyste  (  C ahiers des Obser. a W ilna. )  Od 
»8i2  co ro k  czę sc iey  > i c o  raz większe  
u k az y w a ć  s ię z a c z ę ł y ,  lecz na yz na cz -  
n ievs/e  i akie t y l k o  w c i ą g u  tych  trzech 
Jat  w i d z ie ć  się duły ,  z i n w i f y  s^ę w  i ^ i ;  
dnia 1 4  C s e r w c a  będąc większe  d z iemi  
pr zes z ło  o^sto t y s ię c y  ra zy  (D z ie ń : W iloi 

r. 1 3 1 5 . ^  W  K r a k o w i e  na s łońcu c/ y s to  
ś w ie c ą c e m  od dnia  1 P » f  Iziernika,  p o k a ­
j a ł a  się p l am a n i  brzegu fego wschodnim 
d. z G r u d n i a  132* w  w i e l k o ś c i  p rz es t ł o  
Sysiąc razy w i ę k s z e y  od z iemi ,  u o su w aj ąc  
pif AU 0 f i e £ O * r i  *ichodni«mu z n ik ła  d.

10  ;  następnie poka za ła  się d. 5  S ty czn ia  
1824 t r w a i ą c  do d. 10 , od tey ep oki  słoń­
ce w  dniach po go d n yc h  świe c i  czys te  
naym rnc ys zą  nieskalane pU mą  (Dzień:  
Obser: A str : i Meteor: r. i S * 3 >  »S*4 K ra ­
ków . )

O  Naturze t y ch  p U m  różne b y ł y  
zda n ia :  jedni ie brali  za b r y ły  obraca ią-  
ce zię około  S ło ń ca .  ( * )  H eweliusz  i G a- 
lilleusz  u t r z y m y w a l i ,  iż  p o w s t a ią  z d y ­
m ó w ,  o b ło k ó w  albo p i a n y ,  z ro d z o n y c h  
na powi erz ch ni  słońca i p ł y w a ją c y c h  pa  
oceanie mat ery i  subtelncy i p l y n n e y  

(S elen . p. 3 .)  De la H ite p o w i a d a  ( Histoi- 
te  A c a d . 1700 p. n 3 . Mem. i j o i  p.  i j 3)  t 
że iądro  czy l i  ś rodek słońca składu się 
2 massy t w a r d e y  zsi sdley  i  M*tsa  ta n a ­
jeżona gón-.mi i roźn emi  n ie ró w n o ś c i a m i  
iest  zatopioną i  ob laną  r a  ok oło  ognis tą  
matery ą  sloncs ntikształi a t m o s f e r y ,  k t ó ­
ra  przez s w ó y  ruch c yli ■« zdym.mjt  s'ę i  

opadanie  C / MX et ^ r jlu x )  spade n ie k i ed y  
b a r ' z o  o s k o ,  przez  co wi erze '  o l k i  w y-i 
n ios łych  g ó r  i znaczne o d s y ? ' s k »  massy  
t w a r i  v> stercząc n a !  p o w i e r z c h n i ą  t e ,  o- 
gn is te y  Atmosfery ,  formułą  pl»my.  L e c z  
n a y s p r a w i e d l i w i e y  w y r a z i ł  Laplace  (  E x -  
po. Au Syst. du monde p . 1 2 )  La  naturo 
des tachcs est encore i g n o r e e . ,,

K ro m  tego p lam y te o d k r y ł y  nam 
w a ż n y  fenom en w  świe c ie  po w s z ec hn y m *  
fenomen biegu w i r o w e g o  s łoń-a  * k t ó r y m  
obraca się o k o ło  siebie samego w  prze­
c iągu 25 dni  i 12 g o d z i n . —

W incenty Karczewski 
A d j u n k t  Obse r .  Ast r .

( * )  Tarde n a z y w a  te b r y ł y  Sydcra  Bor- 
bonia ( M aupertius zaś Sydera A u stria-  
ca Hc ve l l i i  Se lcm.  p. 8 3 ^

Z  C h rystyan ii d . 9 Lutego.
D z i ś  nastąpiło z z w y k ł e m i  u r o c z y ­

stościami otworzenie  pos iedzeń ó s j o j y
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T n r r  . ■■■ ■ 11 ,

J . W ,  W ie ik o r z a  t e a , Hr .  Sand c ls  od z yt a i  
na stę pu ją c  ą m o w ę  Kr 'de wsk ą :

“  Kardynalne p r , w o ,  w  moc  k tó re g o  
ł w o ł a n e m i  jesteście n a S f y m  z w y c z a y n y ,  
w s k a z u i e  każdemu z was  o b o w i ą z k i  i p tą-  
w a .  Lu d  icd n.k  b r ;/.iev po mi łoś c i  o y -  
c z y z n y  i rzete lnych  uczuciach s w y c h  R e -  
p . e z e n c a n t ó w  oczek ui e  w e w n ę t i z n e y  
s w e y  s p ok oyn oś c i  i poszanowania  ze* 
Wnątrz  , niż po ob o w ią z k a ch  , kcorc p ia -  
Wu na nich w k ł a d a ,  j a k o ż ,  na o w c z a s  
t y i k o  u z v w a ć  moż e  do b ro cz yn ny ch  skuc- 
tk. jW s w c y  k o n s c y t u c y i , gdy  mię dzy  ie- 
g o  deputowancm> i Z  wi erzennik iem k ra -  
iu  zupę na zacho  łzi  zgodność.  IJ od tak 
S . c z ę s i i w ą  w r o f b ę  daię vVnm moie K ró -  
l e w s k i e  po z d ro w ie n ie  i o t w ie r a m  dz iś  
W j i s z ł  p o s ie d z e n ia .—  Z  opis u  położenia  
p a ń s t w a ,  kcóry W a m  udzielony  zostanie,  
poznac ie  zbawienne s k u t k i ,  kcóre p o ł o ­
ż on e  przez  zeszły S e y m  w  rząd z i e  zaufa-  
nfe z rzą dz i ł o .  l ł o więk  szy ło  się ro l n i c t w o  
3 handel .  N o w e  e w i ą z k o w c  drogi  p r z y ­
c z y n i ł y  się do pomyślności  obu k r a ' o w .  
S k a r b  tak dobrze b y ł  a d m i n i s t r o w a n y ,  
iż nie mia łem potrzeby ucietrania się do 
Z a p c w n io n e y  mi  w b»nku p o ż y c z k i ,  i 
p o l i t y cz n e  o n o w ią z k i  , k t óreśmy w z g l ę ­
dem Dani i  pr zy ięn  , zosta ły  na podsta­
w i e ,  k tórą  S c y m  w  r .  I 8£i o z n a c z y ł ,  u- 
s k u t e c z n io n e .—  W y p a d a  nam jeszcze 
t o w a r z y s k i  nasz z w i ą z e k  u lepszyć .  N a ­
radzać się wi ęc  b ęd ń ec i e  nad podanemi 
prz esz łem u S e y m o w i ;  pr op a z y e y ia m i .  
W z g l ę d e m  ich  użytku o d w o łu . ę  Się do 
pr z ek o n a n ia  każ  Jego .  O y c o w s k i  rząd 
Stara się oś wie c ić  o b y w a t e l i  i  z os ta wi a  
i m  uznanie potrzeby ś r o d k ó w  , k tóre  po­
daje .  Na  po b oj o w is k u  udrórlna w o l a  do- 
W y J c y  musi bydź A ą i y t b a n a s t  d o p e ł n i o ­

n ą  a le  w  nadaniu n /r od o m  k .onstytucyy-  
n y ch  u f l * w  i n n *  zach >dzi okoliczność-  
Pr z ez  s po ko yno ść  t y ł k a ,  r o z w a g ę ,  usu­
nięcie p r y w a t n e g o  interesśu i w  s w o i m ,  
czas ie  o b i a w i e m e  wfasney  w a l i ,  po tr a f i ą  
ludz ie  n a Ja ć  sobie sti sowne  do mieysco-  
w o ś c i  i ch arakteru  inssytucy je ,  Z g o d Ł  
żeit g ł ó w n y m  wa ru n ki em  , k t óry  dopro­
wadzić  może rzec zy  do s z c z ę ś l i w e - o  w y ­
padku.  U r z ą d z e n i e  kraiu zaw ier ać  po 
w i n n o  zupełną r ó w n o w a g ę  mię dz y  M o ­
narchą  i Z g r o m a d z e n ie m  p r a w o d a w c z e m .  
T a  r ó w n o w a g a  iest i s totn ą  podp orą  w z a ­
jemn ego  z a u f a n i a ,  kcórc kardynalne nar 
Sze p r a w o  pr z ep is u ie , i Jud , k t ó r y  'prar  
w o d ł w c o m  s w o i m  udziela p r a w o  c z y ­
nienia p r o p o z y c y y ,  żąda  r a z e m ,  aby b ę­
dą cy  na  je go  czele M on ar c ha  z s w e y  ' t r o n y  
u s t a w y ,  które aa s łuszne i użyteczne u z r a  
s an k c y io n ó w ał .  Muszę więc p o w t ó r z y ć  
s ło w a  > które  w y r z e k ł e m  prz y  zakończe­
niu j c y m u  r. S g a i . , ,  że  W a m  rozmai to  
p r o p o z y c y i e  do z m i a n y  konst ytu cy i  p »  
dokła dne m t y l k o  r o z w a że n iu  m o i c h  obo­
w i ą z k ó w  » potrzeb  narodu k az a łe m  po ­
dać .  W a ł z ą  iest  rzeczą  r o z w a ż y ć  iefą 
użyteczność .  ( T u  w y m i e n i o n e  są propono-. .  
w a n e  z m ia n y 4  — Z a m ia r  p o ł ą c z e n i a ' s y ł  
na m o ie go  z X i ę ż n i c z k ą  Jó z e f in ą  M a r *  
m il i ia n ą  E u g e n i i ą  Leqc iue nt> erg , k t ó r y  
udz iel i łem ostatniemu n a d z w y c z s y n e m o  
S e y m o w i ,  doszedł  do s ku t ku .  Za ś lu bi e­
nie nastąp i ło  d. •?  C z e r w c a  w  ro k u  Ze­
s z ł y m  w  obecności  S t a n ó w  S z w e d z k i m i  
i  w y zn uc/ one y  od S - y m u  N o r w e g s k ł e g o  
d e p u t a c y i . — Stosunki  nasze z w s z y  s t-  
k iam i  M o c a rs tw a m 1 s ą  p r z y j a c i e l s k i e , !  
u ż y w a m y  -ciągle s zc zę ś l i we go  w p ł y w u  
n e u t r • Ino .ci i  po k o -u .  L  s i łowaniem jooę  

im iest z - p e w i u o n i a  Seh t r w ał o ś c i ,



a i ó  )C

Dnia i i 2 Marce 182 4  r.
C e n a  Z b ó ż  różnego  gatunku na Ta rg u  

w  K r a k o w i e  s p rz e d a w a n y c h .

Korzec
i .

zi -  s r -
2 - 1 

? t \ S r* z Ą r .
4 .

Z l .  g r .

— Pszenicy 12 — “  15 1 1  — 10 20
— Zyta 8 — 1  1.5 7 — 6 —
— ję c z m ie n i* 6 — 5 U 1 y — 4  15
— Owsa i 3 “ 24 — i 3  ' 8 — —
— ja g ie ł j iS - 17 — ! 16 — 17 —
— Grochu 1 8 17 8 — ; 7 17 7 —
— R zepaku ! 2 1  — 20 — 19 — 18 -

JT Gdatisku dnia  20 L utego. 
Łas ze  3 *  K orc y  w y n o s z ą c y .  

P s z e n i c y  od Ztp.  5 4 0  do 720.
5 y ts  _  _  300 — 330 .
Ję c z m i e n i a  — — 2+0 — 2f S .
O w s a  — — 180  — 19S
O r o c h u  — —  3 j o  —  360.

r. b.
L O T E R Y I A  K R A K 3 W A .

W  77 C ią g n ie n iu  dnia 3  Marca 
w  p rz y to m n oś c i  osób od R z ą d u  do tego  
Wy7 n a cz o n y c b  ,  w y c i ą g n i ę t e *  z ko ła  zo- 
s taiy  N a m  ra następuiące ;

2 ‘ - 83  7  4 9 - 1 9 .
P r z y s z ł e  76 Ci ąg n ie n ie  dnia u  M arca 

r .  b. p r z y p a d a j

T e a t r  N a r o d o w t .
J u t r o  we  C z w a r t e k  d. 4 b. m.  d m y  

będzie po raz p ie rw s z y  przez  Ś p i e w a k ó w  
W ł o s k i c h  po łą c z o n y c h  z A r t y s t a m i  Pol- 
sk iemi  a kt  i w s z y  wieik iey  n ow ey  O pe ry

z M u z y k ą  P a i s i r l l a ,  pod c a z w T k i e m :  Re 
Theodora in F en ezia  to iest: K ról Teodor W 
W enecyi. Kt ó rą  poprz ed z i  w z n o w io n a  
ar cy  ł a b a w n s  Kómc dya  w  1 akcie ,  z f r a n -  
cuzkiego  pra et łómaczona  po d  n a z w i s k i e m :  
N ienaw iść Kobiet.

W  Niedzie lę  d. 7 b. ni. daną  będzie 
Komedya  w  ;  a kt ac h ,  dod n a z w i s k i e m :  
N ienaioiść L u dzi i ża l.

W  nascępuiący W t o r e k  d. 9 Marca ,  
na benetis  M a r y i  F i s ze ro w e y  daną  będzie 
po raz p ie r w s z y  n igdy tu n iewidziana Ko­
medya z f r a n c u z k ie g o  Pana  dc Beaumar-  
chais  przet/oinaczona pr/e* F .  Za bł o ck ie ­
g o  w y aktach , pod nazw is k ie m : D zień  
pusty  , czy l i  Wesele F ig a ra ,

O strzeżenie w zględem  O biigu.
P o d p is a n a  pr te ' [  N o ra ry us ze m pu­

b l ic zn ym w P o w ie c i e  S k a l b m i e r s k i m , w  
W o  e w u d t t w i e  K r * k o w s k i e m ,  d. y W r z e ­
śnia 1520 podpisał* na rzecz U r .  Antonie­
go Ferdynand; .  Z iebrow sk icgo  , Oby  wa te-  
la W .  M. K r a k o w a ,  na o^yy Z i p .  Obi ig .
Gd y w r. 1823 w miesiącu s i e r p n iu  r o z p o -
Cv.ę(a »ię w Tr yb u n ale  pierwś/.ey Jns ta i l -  
cyi  W o i e w o d ^ i w a  K i u k o w s k i e g o  s p r a w a o  
w z a ie m n e pietensy ie ,  tak z t e g o o b l i g u  i a k o  
i  innyc h  zrodeł  po. hod/.ące, przeto podpisa­
na z K o m u ro w s K ic n  Bieszyns jca , Danie l*  
B łe sz y ń s k ie g o  D o b r  Ł a p s z o w a  w P o w ie c ie  
Ska lb mie rsk i  i- M a ł ż o n k a . os t rzega,  aby  
n ik t  bez narażenia się na stratę , dop o k i  
ro poczęty spór nie będzie u k o ń c z o n y ,  
t a k o w e g o  obligu nie na by w a) .

W  Ł a p s z o w i e  d.  24 Lu te go  1824.
A n n a  z  Komoroicskich B ieszyńska •

D  O  N  1 E  s  1 f c  M  A .
W  dniu 4  M ar ca  r. b. 1 3 2 4  od godziny  9 ranney  , zaś popołudniu  od go dzi ny  3

i dni« n astępne ,  w  tychże  samy ch  god zinach  o d b y w a ć  się będzie dal sza k o n t y n u a -  
c y a  L i c y t a c y i  praetiosów iako  t o :  Sreber  i K l c y n o t ó w ,  w  Kamienicy p r z y  I J l i c y  R o -  
ż»ney  pod L .  6 14 w  K r a k o w i e  p o ł o ż o n e y  , oraz w y d z i e r ż a w i e n i e  p r z y c h o d ó w  tcyż e  
K a m ie n i cy  na rok  i e d e n , d w a  , a  n a w e t  trzy_ w e dł u g  w o l i  z g ł a s i a i ą c y c h  się Ano. to-  
i ó w , k tó r z y  w  va di u m Z ł p .  60 zaopatrzyć  się w i n n i ,  a w a r u n k i  L i c y t a c y i  ka ż d eg o
czasu u podpisanego  K o m o rn ik a  p r z e y i r z c ć  m o g ą ,  zaś w  dniu 9 M ar ca  1824  r. o
go d zi n ie  9 r a n n e y ,  na Kleparzu  prz y  K r a k o w i e  pod L-  >7 , Zc garu  s t o ł o w e g o ,  Ko­
m ó d ,  S z a f  ,  O b r a z ó w  S cc . — Chęć z a t y m  l i c y t o w a ć  ma i ą c y < h ,  na micyscc  i  c z a i  
o z n a c z o n y  podp is any  K o m o r n i k  z a p r a s z a . — W  K r a k o w i e  d. * Marca  .324 r.

 ̂ Teodor ja w o r s k i , Kom.  Sąd.
P o d p is a n y  F a b r y k a n t  sp p ro b o w a n eg o  tu p rz e z  W -  M a r k o w s k i e g o  Professora  
i i i  w  U n i w e r s y t e c i e  K r a k o w s k i m  S z u w a k s u  i My dła  do w y w a b i a n i a  wsz e l -Cheinii

kich  p lam z iak iey  bądź m a t e r y i , dz iękuie  P r z e ś w ie t n e y  Publ icznośc i  z* p o ł o ż o n y  
w  iego f abr yk ata ch  u in o ś ć , na kt ó ry ch  n ikt  się pew nie n i e z a w io d f ,  i  d o n o s i , i ż  
z a b a w i  tu tyltto do 7 Marca  r. b . Ktoby  w i ę c  lo b ie  ’ « * c z e  ż y c z y ł  n a b y d f  bądź 
S z u w a k s u ,  bądź m y d ł a  na p l a m y ,  lub recepty na S z u w a k s  dostać tego w sz y st k i e g o  
m o ż e  do  w z m i a n k o w a n e g o  doia za  u m i a r k o w a n ą  cenę w  ic?o  mieszkaniu  na Scra- 
do m i«  P«d N r ,  1 .  ^oldszm it.


